25. Do Marii Guérin

Buissonnets, 14 lipca 1887

Moja milutka Marysiu,

w tej chwili otrzymałam Twój kochany liścik, śmieję się jeszcze na samą myśl o tym wszystkim, co w nim za​warte. Popatrz biedny biedaczku, naprzód muszę trochę na Ciebie nakrzyczeć: dlaczego znowu nosiłaś swoją buzię do rzeźbiarza1? Ależ ładnie Cię urządził!... Zmartwiłam się bardzo, dowiadując się, że te obrzydliwe Twoje po​liczki przybrały znów „kształt balonu”; powinnaś była skorzystać z doświadczenia, zdawałoby się, że dosyć było za pierwszym razem.

Cieszę się bardzo, że Ciocia lepiej się miewa, bardzo się zmartwiłam wiadomością o jej chorobie, doprawdy Pan Bóg doświadcza Was szczególniej w tym roku.

Ten tydzień również i w Buissonnets nie jest wesoły, bo to przecież ostatni, jaki Leonia spędza z nami; dni pły​ną tak szybko, jeszcze tylko dwa dni będzie tutaj2.

Ale wreszcie, cóż chcesz, moja droga, biedna, z bó​lem serca łączy się jednak pewna radość; cieszę się, że Leonia ulokuje się we właściwym środowisku, sądzę, że tylko tam znajdzie szczęście. U Wizytek osiągnie to wszyst​ko, czego brak odczuwa na świecie.

Celina jest w żałobie po zgonie dwóch małych, nie​bieskich ptaszków3, samczyk zaraz na drugi dzień połą​czył się ze swoją towarzyszką. Teraz zwłoki obojga zaniesiono do specjalisty, żeby je wypchał.

Życzę Ci, moja droga, żeby koniec Twego pobytu w Trouville weselszy był od początku, mam nadzieję, że dobry Bóg po dotychczasowych doświadczeniach ześle Wam teraz wiele radości.

Celina jest zrozpaczona, że nie może napisać do Jo​anny, ale jest tak zajęta wyprawą Leonii, że doprawdy nie może znaleźć chwili. Powiedz Joannie, że nie wyobraża sobie, jak bardzo Leonia była wzruszona jej listem, jak również Twoim. Ściska Was całym sercem, a także drogą Ciocię.

Uściskaj Joannę mocno ode mnie. Powiedz Cioci, jak bardzo ją kocham, a dla siebie zachowaj największego ca​łusa. (Słyszałam o liście z Karmelu, podobno był bar​dzo zabawny). Tatuś zasyła Wam wiele serdecznych wyra​zów, zwłaszcza swojej chrzestnej córce4
Teresa


  Dentysta.

2  Leonia miała wstąpić 16 lipca do wizytek w Caen.

3  Małe ptaszki egzotyczne z wysp, kupione niedawno przez Teresę dla Celiny, na wystawie w Hawr.

4  Maria Guérin.

